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KATECHIZM Е 


О TAJEMNICACH 


RZĄDU POLSKIEGO 


jaki był około Roku 1735. napifany 
przez JP. Sterne w języku Angielfkim, 


potym przełożony ро Franculku, a teraz 


na koniec po Pollku, 


w SAMBORZE 
w Drukarni Jego Cefarfko - Królewike 
Apoftolfkiey Mości. 
Roku 1790. Ania go, Stycznia 


AI ee 


KATECHIZM 
= O TAJEMNICACH : 


RZADU POLSKIEGO, 


Pytanie. Jaka тей pofłać polityczna Рокі? 

Odpowiedź. Polika ieft Króleftwem, Bez: 
krolewie m, Rzeczapofpolita. 

Р. Kto ftworzyt Rzeczpofpolitą ? ` 

©. Przywileje i nierząd. 

Р. Kto trzyma władzę Prawodawcząi dg 
konawczą w Rzeczypofpolitey:? = ` 

O. Król, Senat, i Rycerftwo, trzy 7 
s ieden Szlacheic. 

Р, Król ieftże Szlacheicem? 

40. ей. $ 
P: Senator: ieftże Solacheicem® 
0, Jeft. 

P. Рогер ieftże Szlachcic 2 

O. Jef. 

Р. Więc te wfzyftkie trzy Stani fą tylko 
iednym Stanem ? 

„О. То. defi. tajemnica nigdy. nie poięta ro» 
zumem, że Rzeczpofpolita nie maiąc tylko 
ieden Яап. Szląchecki do fwojego Rządu, « 
-przecież z tego Еапи zrobiła trzy. fany, tak 
cudownym fpofobem,, jako i to, вест je- 

бреу „Króla pojedynczey огоБу, та. take я 
„ ieden ftan zupełny. 
‚Р. Nights ztego daje fie-widzieč, Ze ca. 
ty Majeftat R. ządu Polikiego ieft tylko» Rza: 
: сараана Szlachecka? | 
O. To leli jawna pewon że w Nam 
ą 


dzie Polfkim kto nie ieft Szlacheicem 
nie może bydź człowiekiem, RÓW 
` В. Jakże, ezyliz Prawa natury i włafno- 
ści mogą fię odmieniać przez Konftytucyą 
Rządu Polfkiego 2 
„O. Gdzie idzie o powagę ftanu Szlache: 
checkiego w Polfzcze ‚ tam wfzyftkie ta- 
kie profte i drobne Prawa, jako Prawa na- 
tury i włafności uftępować mufzą. 
P. Chłop Rolnik w Polfzcze nie ieftże 
człowiekiem? хане 
O. Zapewne ше ей. : 
P. A jakże kiedy оп ma dufzę iciało, i 
іе takaz ofobą z przyrodzenia jak Szlach- 
cie ? пана 2 
„O. Chłop w Polfzcze ma tylko przymio- 
ty dufzy i ciała, ale zaš ofoba jegonieieft 
człowiekiem, ale rzeczą włafną Szlachei- — 
ca, który będąc Panem iednowładnym - 
chłopa, może go-przedawać i kupować, o- 
bracać na fwóy pożytek, tak jak bydło 
przedaje Пе z Folwarkami, i z opifami In- 
wentarzów. ^ PUEDAS OL 
Р. Miefzczanin czyli ieft człowiekiem ? 
„O. Miefzczanin nie ieft zupełnym czfo- 
wiekiem, ale ieft pośrzedniczym iefteftwem 
między człowiekiem. Szlachcicem , в nie 
człowiekiem chłopem.  Miefzezanin, mó 
wiąc iezykiem Teologii, ieft substantia in- 
“completa. i 
„Р: W czymże Miefzczanin podobny do 
Szlachcica 2 > Fo RPW 
©. Со do maiątku, wygody życia, edu- >. 


Z 


kacyi, ieft ze wfzyftkim iak Szlachcic, i 
Szlachcic nie różni fig od niego w tey mie: 
rze , > Orderami, Herbami, i Mundu- 
rami Wojewódzkiemi, nawet Szlachcic 
kłania mu fie, potrzebuiac pieniędzy рогу: 
czyć. : 

P. Czymże Miefzczanin zbliża Пе podo- 
dobienftwem do chłopa nie człowieka w 
Polfzcze ? 

O. W tym, Ze Miefzczanin nie može ро" 
fiadać wizyftkich władz ozdabiaigeych na- 
turę człowieka. Г 

Р. A todlaczego? 

O. Bo mu Prawo przefzkadza. I tak na- 
przykład niemoże doltapič. pewnych fto-. 
pniow powolania w religii, bo jemu Pra- 
wo zakazuje bydz Opatem zakonnym i Bi- 
fkupem Dyecezyi, nie może mieć cnoty ше- 


| fwa, bo jemu nie wolno bydź Officyerem, 


nie može vadzié fwoiey Oyczyznie , nie 
może bydž gofpodarzem rolniczym, bo 
mu zakazane dziedzictwo ziemi: flowem 
"urodzenie Miefzczanina w Rzeczypofpoli- 
tey nie ma ani ftanu, ani ieft w rzędzie o- 
bywatelftwa. zi 

“Р. Taką rzeczą w Polfacze nie mufzą 
‘bydz miefzkańcy w Polfkich. Miaftach? 

O. Miefzkance w Polfkich Miaftach, pos 
wihni fie tak uważać , jak Miafta Krajowe. 


Майа fkładaiąfię z nazwilkow fwoich i z 


- gruzow, amiefzkańcy ich fa okryci zafzczy: 
Bi PUN dawnych, pogardą uftawiczną 
od Szląchty, i ucilkiem od Staroftow. 
‚ Kto pierwfze potrzeby kramarftwa, 
rzemiofta i fzynków zaftępuje w tak obfzer-. 

"nym Kraju 2 Dass; 
20: Zydzi, ponieważ wzgledem ich liczby, 
ledwo те dziefiąta część «Narodowych o- 
fob, coby fię tym bawili. > 


Р Co ieit przyczyną tega 2 

O: То, że wfzyftkie kramarftwa irzemió- 
fla są rzeczą tak zakazaną Szlachcie przez 
powagę ich ftanu, iak fą ząkazane grzechy 
przykazaniem Bofkim, i Prawem natury. 
Ade profeflye życia mieyfkiego są tak 
wzgardzone, Zydzi maiąc dowcip prze- 
wrótny, podłość i wytrzymałość w ohy- 
dzie, zaftepwig fan amiey {ki z łatwością. 
Р. Więc traci Szlachcic aalzezyt fwoje- 
go Папи, gdy ieft użytecznym społeczeń-. 
ftwu „przez iwoje rzemiofło albo kramar- 
Яо? i 


"0. Tak ieft, ponieważ w Polfzcze nie tak" 
Зе poniżone złodzieyftwo i'fzalbierftwo, 
jak kramatftwo lub rzemiofło. + > 

SP. Zdaje fie, że z takich przyczyn powi- 
nienby flan Szlachecki bydź naynedzniey:: 
Say? _ AE: : > 


©, Powinienby bydź: naybogatfay , gdy” 


ys 
3 


= 


gdy ftan Szlachecki w Polszeze 1е to fa. 
mo , co jednowładny Monarcha na Tronie: 
Р Obiasniey to wyrazniey @ 
Ср W Polizeze Szlachcie telt Dziedzi: 
čem ziemi; ieft/iednowladnym; Panem, nie 
maiąc nad fobą zwierzchnika; tylko’ Prat 
wo, które fam fobie ftanowi, i którego nie 
fłucha, kiedy mufie podoba , maiąc 2 Dim 
podufałość zwyczayng, jako ze fwoim wta: 
fnym dziełem. 
` P. Kto ftanowi i płaci Podatki © 


0. Stan Szlachecki nakazuje Podatki: wy= 

płaca zaś ich Chłop, Miefzczanin , Zyd 

i Xiądz, bo jakże fobie samemu ma Poda- 

tek nakazywač ? ieżeli co da, to fie nazy-, 

wa ofiarą, aby była różnica Panuigcego od 

Poddanych. - Е 5 REZ 
P. Cóż więcey ma Stan Szlachecki? 

20 Stan Szlachecki ieft pofiadaczem Dóbr 
Królewfkich , Dóbr Prawem Kaduka. Тра-: 
dłych, Dóbr przez Prawo konfitkaty' Zan. 
hranych ;  ftowem Król  panniacy., przez 
powagę doftoienttwa, wfzyftko powinien 
rozdawać; а Пап iednowładny: Szlachecki 
wizyftko zabierać. i : 
Pi Król w Polfzczejak pofiada Tron Na- 
rodu? PSR = ў 

O. Król wolną. wybrany Elekcyą, poczy- 
пабе w żywocie Rzeczypofpolitey, pod zaz 
Попа wolności Szlacheckiey za (prawą jas: 
kięgo Safiedzkiego Mocarftwa. " 


Maj: © про E AAA DAJA Lew А: 
Р. Со znaczy Królw fwoim doftojenkwie? 


dynczą ofobg. |. : 
РМ zarządzeniu u Narodu Król coznaczy? 


O. Król przy- fwojey Elekcyi znaczy 
wfzyftko, po obięciu Panowanią nie wiele, 


P. Jakże ta wiele znączy przy fwojey 
Elekcyi Król w Polfzcze obierany? 


O. Bo Narod niechcąc nic czynić dla do. 
bra Publicznego. wfzyftkie potrzeby krajo- 
we wyznacza zaftąpić Królowi w Paktach« 
Konwentach, więcKról w ten czasto znaczy, 
со powinno bydź dziełem całego Narodu. ` 


P. Po obięcią Panowania dla czego nie 
wiele znaczy? > x 

О. Bo możnowładztwo Panow uzywaiac 
rozróżnienia Szlachty, nie dopufzcza mu 
nic czynić, Rząd woyfka-, Sady Ма, do- 
zor Skarbu, bespieczeńftwo nawet Maje- 
Жай, wizyltko przeniefione ieft w ręce 
Miniftrow. — RR 

Р. Cóż Пе zoftała władzy Królewfkiey ? 


Q. Zwoływanie Seymu, rozdawanie U: 


rzędów ; podpifywanie Jarmarków. 
„Р. W Sadach pod czyją powagą wzywós 
34 fprawiedliwościż ` ` 


©. Pod imieniem Króla, oprócz pozwów 
Grodzkich , gdzie Staroftow , Namiešni« 
ków Królewikich kładą nazwifko. 


Р. Wieloracy Sędziowie są w Polfzcze $ — 


O. Dwojacy; dożywotni idocześni kus 
pni i najęci 


P. Którzy są Sędziowie dożywotni? 


O Staroftowie Grodowi, Sędziowie ` w 
Ziemftwach są dożywotni, Sędziowie zaś 


г м Trybunałach i Kommiffyach, z tytułem 


JJ, WW. Panow, są sędziami protunkowe«, 
mi. 


P. Którzy są Sędziowie kupni, a którzy 
naięci? ~ 


O. Staroftowie Grodowi, za pieniądze 
nabywaig Staroftwa z urzędem Sądowym, 
i to sa Sędziowie za pieniądze; Sędziowie 
па Kondefcenfyą zieżdzaiący, nie "за kupni, 
ale zapłaceni; ofobliwie gdzie fie trzebą 
rozpifać; Sedziowie zaś w Trybunalachby- 
wala. najęci za rozmaita umową. 


Р. Jak to za rozmaitą umową ? 


O. left Deputat , który w każdey fpra- 
wie powinien bydź pofłufzny JW. NN. tak » 
punktualnie, jak AHawula, Podftarości, E- 


‹ konom , it. d. Bywa zas czafem tylko nas. 


ięty Deputąt do tey fzczególnie fprawy, 
po którey odfądzeniu, može Пе znowu u: 
jednać na nowo z kim infzym. 


P. Jakie fą fzczególnieyfze POPE 
ftanu Szlacheckiego w Polfzcze ? 


0. Wolność i równość. 


P. Jakże równość przez Prawa powagę 
może równać rozrządzenia Opatrzności? 


м 


10, Szlachtaw Polfzcze ponieważ fa ludž- 
mi, fa iedni bogaci i ubodzy, uczeni t niet 
umieietni, rozumni i glupi. Owoż maig 
nayg tównieyfzy praywiley fwojey Konfty- 
tücyi, 'Zeimimo.te rozróżnienia Opatrzno- 
ści, są fobie wfzyscy równi, i jak prędko 
W Polfzcze ieft kto Szlachcic, iuż do nie- 
ро ще należy ani ubóftwo, ani głupftwo: 
ale święta równość Prawa. wynofi go nad 
to wfzyftko,. co Оран po części roze 


daje ludziom. 


P. Kiedyż ta Szlachecka ana 
je fie w Narodzie? 


O. Na Seymikach. 


P. Jakze długo zdarzy fie bydz równym 
iednemu przeciw drugiemu? + 


O Tak długo, jak Komedyantowi na 
Teatrum trafi бе bydź z Achilefem, Cezarem, 
Eneafzem , albo jakim Bohatyrem. 


P. Jakimże fie to, dzieje spofobem 2. 
0: W każdey Prowincyi i inaczey. 


Р. У a aaa jak пе ftaje rów- 
ńość Szlachecka? 


O. W Wielkieypolfzcze fa Szlachta Brus 
kowce fiedzacy w Miaftach, ci-fą żebracy, 
prozniacy , pijacy, a częfto nawet hultaie ; EN 
gdy пайерша Seymiki, maiętnieyfi Obywa- 
tele, każą przenicować fwoje mundury , 
poubieraią Brukowcow ; przywiezie każdy 
{woig partyą na Seymik x pol, nazywa Pax 


nem Bratem; озо? juz do razi iednego po. 
kazuie fig równość: 


Р. № Prowincyach Matopolfkieh jak fię 
doftępuie równość w Паше, Szlacheckim á 2 


О Panowie maig obfzerne Dziedzictwa 
iwielkie Staroftwa, maig w nich Szlachtę 
czynfzową , nędzą, „proftotą i powinnoscia- 
mi м niczym nie różniącą fie odicb' poddań= 
5 ftwa, tym kažg išč ua Seymik, tak jakna 
foatwark, jcbrać determinowana ofobę za 
‚ Ройа lub Deputata, a gdy będzie fprze- 
czna ftrona przeciwna, tofię bić oto zwy- 
czaynym Spofobem , tak jak Пе dzieje w 
tamtym kraju przy kłótniach granicznych: 
Тапети Szlacheckiemu gminowt na Seymi- 
ku dadzą obficie gorzalkı, miodu, „nazywa: 

ją Mośćipanowie Bracia, . Vivat równość; i 
„wolność ; _ i znowy w tym razie pokazuje йе 
równość Szlacheka, ten fam Szlachcic, któ- 
rego Aflawula wyganiana powinność g grun- 
tową batogiem; ftaiefie równy fwemu Pa- 
nu; coś podobnego mówić można о infzym 
drobiazgu. Szlacheckim w. Województwach 
Polikich: 


Р: Jaki ieft Handel w + Polfzcze? 


O. Handel w Polfzcze ieft dwojaki » te" 
den left z płodów ziemi znaiomy- potrze- 
bom ludzkim, drugi ей: polityczny. pocho 
dzący z fantazyi ftanu Szlacheckiego, właz, 
fny tylko Narodowi Políkiemu. 


-#:-Wieloxaki лей ten. handel? 


O. Zagraniczny i wewnętrzny. · 


P. Jaki ieft handel włafnych Polaków 
Saliedzkiemi Krajami? 


O. Zaprzedanie zdania sąfiedzkich Ga- 
binetow układowi, ten handel tylko czy- 
nią Senatorowie i Miniftrowie , Urzędnicy 
Kraju; drobnieyfza zaś Szlachta w tym 
handlu ieft tylko jak przekupnie i kramarze. 


P, Jaki ieft handel wewnętrzny Wislnyeb 
Polakow? б 


О. Przedawanie sprawiedliwości , nays 
mowanie fie na Seymiki, przedawañie do- 
ftojeńftw i urzędow. 


P: Przedawanie Urzedow i Doftojenftw 
jaki robi pożytek? ў 


© Ten, kto przedaie Urząd. bierze pie: 
- niądze , jakby za towar, a Polika pomnaža 
fię w Doftojeńftwa, i dla tego przybyło do 
Senatorów, Ex Senatorów; do Urzędni- 
ków, Ex-Urzedniköw, it d. 

P. Prócz tych zarobków, czyli тей ies 
fzcze jaki handel między Polakami? 


O. Jeft, uftapienie- Dóbr wierzycielom 
per potioritatem. 

P. A to znowu jakim Бань. wfzak- 
że uftąpienie włafności ma Буда zadosyć 
uczynienie za długi? 


O. Tak ci ieft na całym świecie, ale nie 
w Polfzcze, ponieważ tam marnotrawni Pas 


nowie ftraciwfzy зубу maigtek, napožy« 
czawfzy więcey jak mają , Dobra fwoje zby- 
waig we dwóynafob więcey. jak warte. 


P. Potęga wojenna Polfka dotąd jak była 
wielka? ; 


O. Dotąd woyfko, miafto tego żeby było 
wielkie , dwojakie było, Polfkiego i Cudzo- 
ziemfkiego Autoramentu. 


Р. Jak liczne woyfko Polfkiego autora» 
mentu 2 


O. Tak było liczne, że każdy Senator, 
Minifter i Urzędnik Koronny miał Chorą- 
giew Huflarikg, albo Pancerną dla nofzenia 
felcechu przy broni. 


+. Jakie powinności autoramentu Polfkie- - 


о. - у 

_О. Towarzyftwo powinno fięzgromadzać 
nà koło generalne, woyfka na Kommiffyą 
Radomfką i na Seymiki, dla attencyi JW. 
Hetmana fzafarza krwi obywatelfkiey. 

P. Jakie powinności autoramentu Cudzo« 
ziemikiego ? 

O. W Piotrkowie i Lublinie podczas Try- 
bunatu Prafidia utrzymywać, 10gnia dawać 
przy obiadach wielkich pod czas zdrowia 
projperitas Reipublice, | 

Р. Kto ma zwierzchność woylka Rze- 
czypofpolitey ? 

"O. Hetman. 


Р. Со to ieft Hetman ? 


4 


O. Hetman ieft to wielki wódz bardzo ma- 
łego woylka, którego Buława przeftawfzy. 
bydź ftrafzna nieprzyiaciołom, zaczęła 
bydź przemocą i możnowładztwem, uciążli- 
wa Obywatelom. te ; 


P. Na czym zawifła powaga Hetmańfkiey 
władzy 2 ŻĘ З \ 
_ О. Na zrywaniu Seymików, narozfiewa-. 
niu podeyrzenia o Kroölach., na obieraniu 
fwoich Pofłow przemocą na Seymikach, na 
przyftawieniu Deputatów do Trybunału, 
wydzieraiąc cudzą włafność ; flowem mie- 
fzaiąc obrady i Sądy Krajowe, utrzymy- 
mywać pośrzednictwo inter Majestatem @ 
Libertatem, < ; 


Р. Rzeczpofpolita 2 takich tajemnic ' 
przeciwnych rozumowi mając układ Rządu, 
mufi podlegać uciążliwym przypadkom? 

+0- Так ci ieft, ale; wfzyftko ftotownie 
do fwego. włafnego Rządu, iw cale innym ` 


fpofobem od:innych Narodów 


Р. Jalefię toma.rozamieć ? s 
„О. Kray: Poliki-rzadko.cierpi przypadki 
‚ niefzezescia pochodzącego z natury, nie > 
mafzpfzkodliwego tragheniaziemi, rzadko 
kiedy fie trafia „powietrze, вой Чей nie 
znajomy ; woynaniepodóbieńftwem 7 
-P Jak to woynaieft ме podobieńftwem? > 
„Q. Bo choćby; wzięto Połakom -Prafly, 
część Małopollkiey , i część Litwy, tote" 
wfzyftkie zabory ftać fie moga bez woyny, 


bez tozlania krwi, i bez odwiedzenia kurka u 
flinty. : za 


P. Jakież Rzeczpofpolita ma przypadki: 
niefzczęścia ё у Nos 
O. Ma fwoje wlafne, oddzielne od ine, 
nych Narodów, jako to : Bezkrólewia, Коп“. 
federacye, Elekcye, poparcie Elekcyow.,. 
Pacyfikacye, Amneftye; temi układami 
fwojego Rządu, tak fie zmorduje i oflabi 
Rzedzpofpolita, że iey to wyltarczy za trze- 
fienie ziemi, za powietrze, za wfzyftkie 
fkutki fzkodliwey woyny. NAS 

P. Co ieft Amneftya? 

O. To ieft Filozofii Stoików punkt čier- 
pliwości obrócony w Konftytucyą Rządu. 
Polfkiego, gdy pod czas Bezkrólewia wy- 
rządzone, rabunki, zabóyftwa, fpalenia 
domów, infze gwałty, iucilki, Rzeczpo- 
fpolita przebacza , pokazuige w powadze 
Казац łąfkawość, a w krzywdach Obywar' 
telikich cierpliwość. : 


ee 


е. 


m G 


WYZNANIE RZĄDU POLSKIEGO. 


"ҮКҮ ТҮ! ДР” p 
Ap rze i wyznaig wolność Нани Szlache- | 
checkiego w Polfzcze ftworzycielkę 
nierzadu, ucifku, ohydy, która wyzuła 
chłopow z Prawa człowieka, a Miefzczani- 
na г Prawa Obywatela, z którey poczęło fie 
możnowładztwo Panow, wyrządzaiące nie- 
zgodę, podłość i podział ' Szlachty na 
partye idące za duchem fzalbierftwa i zu- 
chwalftwa możnych. Wierzę, że Krölwy- 
zuty z władzy należącey do Tronu , cierpi 
przymówki częfto nadaremne oniefzczęścia 
Kraiu, których przyczyną ieft možnowta- 
dztwa przewodzenie. Wierzę, że Woyfko, 
Skarb, Straż Praw i befpieczeńftwo Stoli- 
cy, podzielone , na cztćry doftojenftwa, 
ieft przyczyną ucilku, zdzierftwa, przesla- 
‚  dowania iniesprawiedliwości. Wierzę w 
przekupienie Senatu iPofłów. Wierzę w 
obcowanie ich z poftronnemi Miniftrami za 
porozumieniem fie ich łakomftwa. Wierzę 
zmartwychwitanie cudzey przemocy i nie- 
rządu. Wierzę w odpufzczenie krzywo- 
przyfięftwa i zdrady, i kiedyś przecie o- 
trzymanie lepfzego Rządu w Polfzcze. 
Amen. 


